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Zwarty front Małej Ententy

Przeciwko Habsburgom
oraz w  obronie Ligi Narodów i trak ta tó w

B IA IG O P O D , 7  5. Stała ^ada
państw Matei Fntenty ogłosiła nastę­
pujący komunikat:

Stała rada państw Małej Ententy 
zebrała się (, i 7 maja w  Białogardzie 
pod przewodnictwem pfer.tjeta Stoja- 
dinowicz? Rada określa w  następu­
jący sposób dyrektywy wspólnej po­
lityki trzech państw:

1 ),O d ią-tu 'at państwa Małej En­
tenty stara'? się bronić z poświece­
niem w  ramach Ligi Narodów pokoju 
i poszanowania zobowiązań między- 
naródowych.

2) Pragnąc zabezpieczyć pokój — 
największe dobrodziejstwo wszyst­
kich narodów —  przeciwstawiać się 
bęoą bardzo energicznie wszystkie­
mu, co może zakłócić obecny stan 
rzeczy w  Europie środkowej Z  tego 
względu podtrzymywały one zawsze 
politykę mocarstw zachodnich, która 
współdziałała w  utrzymaniu niepodle­
głości Austrji. Przeciwstawiają się 
zmianom granic drogą szkodliwego 
reWizjonizmu, jak również powrotowi 
na tron dynastji Habsburgów, co nie­
wątpliwie wyw ołałoby poważny za­
targ w  basenie nadduuaiskim.

3) Oświadczamy uroczyście w  chwili 
szczególnie trudnej dla polityki euro­
pejskiej, że Mala F.ntenta nie ma żad­
nego powodu zmieniać w  czemkol- 
wiek swej polityki, prowadzonej w  
duchu ciągłości oraz wiei ności i ab­
solutnie niezłomnego zdecydowania

41 Interesy życiowe ł zrozumienie 
konieczności historycznych dnia w czo 
rajszego dzisiejszego i jutrzejszego 
zmuszają je do utrzymania na zawsze 
w sposć ) nierozwiazalny w ęzłów  łą­
czących je.

lityki międzynarodowej, zarówno gdy 
chodzi o ich stanowisko wobec l  igi 
Narodów, niepodległości Austrji, po- 
w ioiu  Habsburgów, poszanowania 
grane i postanowien traktatów, doty­
czących zobowiązań wojskowych i 
v rogóle poszanowania zobowiązań 
m iędzynarodowych —  jak i wtedy, 
gdy chodzi o ich stosunki wobec 
trancji Anglji, Włoch i Niemiec, 
Węgier, Bułgarii, Austrji, Polski, kra­
jów Ententy Bałkańskiej i Związku 
Sowieckiego. —  Stanowisko trzech 
państw M alej Ententy wobec jakiego­
kolwiek kraiu będzie zawsze to samo, 
wspólne i zopełnit solidarne.

ó) Państwa Małej Ententy konty­
nuować będą politykę Lig. N arod fw  
z jajcnajwiększą wiernością, żyw iec 
niezłomną nadzieję, żc uda się jej 
przezwyciężyć poważny kryzys obec­
ny.

7) Państwa M. Ententy oragną w  
sprawie traktatu lokarneńskiego szyb­
kiego zakończenia dvskusvj przygo­
towawczych pomiędzy mocarstwami 
lokar.ieńskiemi o zbiorowe bezpie­
czeństwo europejskie.

8) Podkreślają one swój żywotny 
interes w  kwesrji poszanowania trak­
tatów  w  St. Germain, Trianon i Neuil 
ly. W  chwili w łaściwej uczynią wszyst 
ko niezbędne dla zmuszenia do posza­
nowania swych praw 1 interesów ży ­
ciowych.

9) To stanowisko w  SDrawie posza- 
nowania obowiązujących traktatów  
nie przeszkadza Wv.niczem państwom 
M ałej Ententy kontynuować z energ- 
ja  wysiłków, w  celu doprowadzenia 
ra współpracy ekonomicznej m iędzy

i )  Z  tego względu podkreślają one | krajami położonemi w  basenie nad 
głe >oką i całkowitą jedność swej p o - ' dunajskim. W ielokrotnie już państwa

M. E ntenty wykazyw  i ły  wolę n rry- 
s tąp 'eria  do zasady współpracy eko- 
T omlcznej z blokiem rzym sk;m i 
N.emcami.

10) Państwa M ałej Ententy św ia­
dome są tego. że sytuacja międzyna 
rodowa jest bardzo poważna i zdecy­
dowane są podjąć wszelkie kroki w 
celu obrony pokoju , swej narodowej 
ojcow izny Wszelkimi środkami.

Świętokradztwo
K o b y ł c eW

N o c y  d z is ie js z e j n ieznan i sp ra ­
w cy  d os ta li s ię  za pom ocą p ed re  
b ion ych  k lu czy  do kośc io ła  w  K o ­
b y łce . Z ło d z ie je , po r o 2b ic iu  pu­
szek  z o f ia ra m i, d op u śc ili s ię  k ra ­
dzieży  z o łta rza  obrusa oraz se r­

w etek . Z k ośc io ła  p rz e s z ! ' do za- 
k ry s t ji,  g d z ie  po ro zb ic iu  s z a f  i 
s zu fla d  s k ia d li b ie lizn ę  kośc ie ln ą .

P o l ic ja  poszuku je  
św ię tok ra d ców .

z ło u z ie jo w -

„Czarna refca”  10 Ładzi
Proces żyda-kom unisty

ŁÓ D Ź, 7. 5. W  ok res ie  lu tego  i 
m arca  r. ó. kupcy żyd ow scy , 
zw ła s zc za  w  d z ie ln ic y  ba łu ck ie j 
m iasta , o trzy m y w a li lis ty  z  odb i­
tą c za rn ą  ręką, k tó rych  a u to r  do- 
m oa l s ię  z ło żen ia  okupu. O kup 
w yn o s ić  m ia ł 50 zł. Z ło żon y  m ia ł 
b y ć  w  pudełku od zapałek . W  ra ­
z ie  n ie sp e łn ien ia  żądań  a i z a w ia ­
dom ien ia  p o lic j i  lis t g r o z ił  śm ie r ­
c ią  a d resa tow i o ra z  zn iszczen iem  
sk lepu . P r z e z  d łu ższy  czas kupcy 
żyd o w scy  w p ła c a li „c z a rn e j r ę c e "

po 50 zł W re s zc ie  je d n a k  sp raw ą  
d o ta r ła  do w iadom ośc i p o l lc j ',  
k tó ra  w  w yn ik u  dochodzeń ń u ię- 
ła  a u to ra  lis tó w  te ro rys ty c zn ych . 
O k a za ł s ię  n im  S l- le tn i A b ram  
P ła w n e r  , c zyn n y  człon ek  p a r t ji  
k om u n is tyczn e j.

W  dn iu  d z is ie js zym  sąd  skaza ł 
P ta w n era  za  te r o r  na 1 rok  w ię ­
z ien ia . N ie z a le ż n ie  od te g o  P ła w ­
n er od p ow ia d a ć  b ed z ie  p rzed  są ­
dem  o k rę go w ym  za  d z ia ła ln ość  
kom u n istyczną .

Frarcja piaski kokuecznośsią
Decyzyj w  polityce finansowej

P a R Y Ż , 7. 5. ( P A T . )  N a  d zi- 
s ie js z em  zeb ra n iu  g ie łd y  zazn a ­
c zy ła  s ię  p on ow n ie  ten d en c ja  zn iż  
kow a . R e n ty  s tr a c iły  od  20 cen ti- 
m ów  do 2 f r .  85 cen u m . A k c je  
Banku F ra n c j i  sp ad ły  pon u w n ie  
o 600 punktów . Zn aczn ą  zn iżk ę  
zan otow an o  ró w n ie ż  w  ‘ d z ia le  
a k cy j fa b ry k  ch em iczn ych  i w y ­
tw ó rn i b ron i, p ra w d op od ob n ie  w

Prof. Antoniewilcz wybrany rektorem
Prof. Pieńkowski i Czubalski zrzeku sie wyboru

W  god z in a ch  p op o łu d n iow ych  
zak oń czy ło  s ię  zeb ra n ie  e lek to ­
rów , w  k tó re go  sk ład  w ch o d z iło  
22 p ro fe s o ró w  U n iw e rsy te tu . —  
P ie rw s z e  g ło so w a n ie  p rzyn io s ło  
o lb rzy m ią  w ięk s zo ś c ią  w y b ó r  do­
ty ch czasow ego  rek to ra , p r o f  
P ień k o w sk iego , k tó ry  z r zek ł s ię  
w yb oru . W  dru giern  g ło so w a ­
niu w yb ra n o  p ro f, . Czuba u-kie- 

I  ten  jed n a k  z r e zy g n o w a ł

z  god n ośc i rek to rsk ie j, m o ty ­
w u ją c  to bardzo  n iep rzych y ln ym  
doń s to su n k om  m ło d z ie ży . W  trze  
c iem  g ło sow an iu  w yb ra n o  p ro f. 
A n to n iew ic za , k tóry  p r z y ją ł  b erło  
rek to rsk ie . 5

K a n d yd a tu ra  p r o f  A n to n ie w i­
cza  na rek to ra  ‘ U n iw ersy te tu  
W a rs za w sk ie g o  p rzed łożon a  b ę­
d z ie  p. m in . Ś w ię to s ław  skiernu 
do za tw ie rd zen ia

Groteskowy „sad kapturowy”
Demonstracja studentów na Uniwsrsytecre

W c z o ra j rano , podczas  p os ie­
d zen ia  e lek to ró w  U n iw e rs y te tu  
J. P , s tu den c i u rzą d z ili w ie t ,  na 
k tó rym  w obec  1000 akadem ików  
w y s tą p iło  k ilk a  m ów ców  p rz e c iw ­
ko kan d yd a tom  na rek to ra  p ro f. 
C zu ba lsk iem u  i B urschem u. —  
M ó w c y  p od k reś la li, że  u s tęp u ją ­
cy  rek to r, p r o f  P ień k ow sk i, b y ł 
p rz y ja c ie le m  m ło d z ie ży  i zaw sze  
odn osił- s ię  ż y c z l iw ie  do j e j  po­
trzeb  i że  w  ty ch  w aru n kach  b y ło ­
by  s zczegó ln ie  p rzyk re  w e jś c ie  na 
je g o  m ie js c e  p ro fe s o ra  o  tak  od- 
m ien nem  ustosu nkow an iu  s ię  do 
m ło d z ie ży . N a s tęp n ie  w n ies ion o  
d w a  tra n sp a ren ty , z  d ra żu w em i 
w ize ru n k am i, pod  k tó ren ii p od p i­
sano n a zw isk a  dwóch, p ro fe s o ­
rów . P o tem  w y s tą p iło  trzech  stu ­
den tów , u bran ych  w  cza rn e  sza ty  
i k rep ow e  za w o je  na tw a rzy . B y li 
to :  sędzia , p ro k u ra to r  i  ad w oka t

—  i  o d p ra w ili  nad  tra n sp a ren ta ­
m i sąd a l ic zn a  rzesza  s tu den tów  
o to c zy ła  tryb u n a ł pó łko lem  i z 
w ie lk iem  za in te re so w a n iem  i  w e ­
so łośc ią  p rzys łu ch iw a ła  s ię  n ieco ­
dzienn em u  z jaw isk u .

D o w y d a n ia  o s ta te czn ego  w y ­
roku  m e  doszło  jedn ak , g d y ż  z j a ­
w ił  s ię  na ganku  U n iw ersy te tu  
rek to r  P ień k ow sk i i za żada ł 
op u szczen ia  w  c ią gu  10 m in u t 
gm ach u  U n iw e rs y te tu , za p o w ia ­
da ją c , iż  w  p rzec iw n ym  ra z ie  zmu 
szon y  b ęd z ie  zam knąć u cze ln ie . 
S tndenci u s łu ch a li rek to ra  w  m il­
czen iu , p o tzem  p rz e rw a li „ p r o ­
c e s "  i po od śp iew an iu  H ym nu  
M łod ych  ro zes z li się .

P o s zc ze g ó ln e  g ru p k i s tu den tów  
u s iło w a ły  m a n ife s to w a ć  na u licy , 
jed n a k  m a n ife s ta c je  zo s ta ły  uda­
rem n ion e  p rzez  p o lic ję .

Pozielenia na przywóz towarów
objętych zakazam i przyw ozu

3 kobiety zabiły mężczyznę
Nieszczęśliwy mąż pad pantoflem

P rz ed  Sądem  O k ręgo w ym  to ­
c z y ł s ię  w c zo ra j n ie zw yk ły  p ro ­
ces, w  k tó rym  na ła w ie  o sk a rżo ­
n ych  za s ia d ły  nod za rzu tem  zabó j 
s tw a  S ta n is ła w a  K o rc za k a  tr z y  
k o b ie ty :  żon a  za m ord ow a n ego  N a  
t j i l ja ,  j e j  s io s tra  J u łja  B inke i 
m atka  ich  E m ilja  B inke, s ta rsza

Adw. Hofmokl-Osirowski
prostuje

W  ki.ku dziennikach ukazała się 
wzm ianka jakooy na 19 maja w y ­
znaczono już w  Sądź e Okręgowym  w 
Sosnowcu proces przeciwko adwoka­
tow i Hofm okl-Ostrowskiem a obrońcy 
Grzeszolskiego o obrazę sądu, której 
prokuratura dopatrzyła się w  po­
czątkowych w yrazach w depeszy za­
powiadającej apelację on wyroku ska­
zującego Grzeszolskiego.

Zapytywany przez nas w  te j spra­
w ie  adw. Hofm okl-Ostrowski oświad­
czył, że dotychczas nie otrzym ał an: 
akiu oskarżenia ani wezwania na 
rozprawę i  nie w ie na jak ie j podsta­
w ie ukazała się tego rodzaju wzmian­

ka.

Proces Górzyńskiego
przsw leK a się

Trw ający od wtorku 28 kwietnia 
proces o nadużycia b. burmi trza O- 
twocka Górzyńskiego i jego  współ­
pracowników przeciąga się niepo­
miernie. Ostatnie dwa dni zajęła 
żmudna ekspertyza fcuchalteryjna 
ksiąg m agistratu, wobec czego w y ­
rok zapadnie aopiero w p rz j szlym 
tygodmu.

ju ż  n iew ia s ta . Zam ordou  an y  posia  
da ł o g ró d  w a r z y w n y  pod  M ło 
c in am i. B y ł to  d robny, n iep o ­
zo rn y  c z ło w ie c zek  m ize rn y  i s ła ­
b o w ity . B y ł on ca łk ow ic ie  pod  pan 
to fle m  n ie t j lkc żony, a le  w  do­
datku szw ag ie jrk i i n a w e t te ś c io ­
w e j. P o c zą tk o w o  k o b ie ty  n ie  w trą  
ca ły  s ię  do n iego , dopók  d aw a ł 
p ien ią d ze  na u trzym a n ie  dom u i 
n ie  p y ta ł o rachu n k i. G dy  za­
czą ł dom agać s ię  w y lic za n iu  s ie  z 
je g o  w łasn ych  p ien ięd zy , w s zy s t­
k ie  t r z y  n ie w ia s ty  sys tem a tyczn ie  
ro zp o czę ły  go  teroryziow ać.

r
W  dom u n asta ło  is tn e  p jekło, 

cod zien n e a w ą n tu ry  i bójK ., w  któ 
ryo-h s tron ą  s łabszą  b y ł zaw szę  
n ieszczęsn y  og rod n ik . W re s z c ie  
to n a  w ygn a ła  go  z dem u, w obec  
c zego  K o rc za k  w y s tą p ił  'do Sądu 
M e tro p o lita ln ego  w W a rs za w ie  o 
u d z ie len ie  mu s ep a ra c ji z  w in y  żo 
ny.

O d w e d z a ł  on  jed n a k  czasem  
sw ą za g ro d ę  i og ród , p rzyczem  d la  
obrony' n o s ił za  ch o lew ą  nóż, N ie ­
w ie le  mu to jed n a k  p om aga ło  i 
każde  od w ied z in y  k o ń czy ły  s ię  po 
tu rbow au iem  p ra w o w ite g o  gospo­
d arza  p oses ji p rz e z  ro z ju szon e  
kob ie ty .

K ie d y  raz K o rc za k  zaszed ł do 
sw ego  og ro d u , napotkał tam  
w szy s tk ie  t r z y  n iew ia s ty , k tó re  
napadły nań  od p ow ied n io  u zb ro jo ­
n e : żon a  w s iek ie rę , a zw a g ie rk a  
wr m r le js zą  s iek ie rk ę , a te ś c io w a  
w  d rą g  że la zn y  o  o s try m  końcu. 
K o rc za k  po k ró tk ie j w a lce  upadł 
m a rtw y  ze  zd ru zgo ta n ą  czaszką.

W  związku z rozporządzeniem  w 
sprawi-e zakazu przywozu towarów, 
ukazało sie w  Nr. 36 Dziennika 
Ustaw  K. P. z dn, 8 m aja rozporzą­
dzenie M inistra Przemysłu i Handlu
0 warunkach udzielania pozwoień na 
prawo przywozu towarów.

Pozwolenie na przywóz w ydaje się 
na oznaczony okres czasu. Towar 
zgłoszony do odprawy celnej, na k tó­
ry  wydano pozwolenie przywozu, po­
winien odpowiadać co do rodzaju to­
warow i wymienionemu -w pozwoleniu. 
K ra j pochodzenia towarów  powinien 
odpovT adać nazwie kraju , wym ienio­
nej w pozwoleniu, a k ierurek, droga
1 sposób przewozu tow iru, jrowinny 
być zgoune z zastrzeżeni im, jeże li ta­
kie zastrzeżenie jest umieszczone w  
pozwoleniu.

Jeżeli zastrzeżenie w pozwoleniu 
iaw ie-a  obowiązek przedstawienia 
obok świadectwa stw ierdzającego po­
chodzi >ni« towaru innych dokumen­
tów. dokumenty te powiny być przed­
stawione p rzy  odprawie celnei. P o ­
zwolenie przywozu jest imienne i nie 
m- że być odstąpione innej osobie

Od wydawanych pozwoleń na pra­
wo przywozu z zagranicy towarów, 
objętych zakazem przywozu, p o ż e ra ­
na będzie osobna oplata manipula­
cyjna. Wysokość je j  ustalana zosta­
je  w  procentowym stosunku do w ar­

tości kra jow ej towarów, i waha się 
] od 0,1 procent do 1 procent. Stnw- 
ka 0,1 procent pobierana bę- 
dzi“  od pozwoleń, w yda lan ych  insty­
tucjom o charakterze dobroczynnym. 
W artość kra jow ą towarów  określa 
M inister Przem yślu  i Handlu. Rozpo­
rządzenie wym ienia następnie szereg 
przypadków, kiedy pozwolenie wolne 
są od osobnej opłaty manipulacyjnej 
(pozwolenia na przywóz, wydawane 
zakładom naukowym oraz zakładom i 
instytucjom państwowym in.).

Rozporządzenie wchodzi w  życie 
z dniem 13 maja b. r.

Oczernianie
M uzeum  W ojska

Całą prasę w Polsce obiegła w ia­
domość, iż do gmachu Muzeum W oj­
skowego przybył p Maciański, który 
w  kartotece dobroczyńców muzeum 
wpisany był jako zmarły w  1919 r. 
Jak się dowiadujemy, pomyłka ta 
nastąpiła z oryginalnych powodów ; 
w 1919 r. dyrektor muz :um, płk. 
Gen barzewski, utrzymał pismo z k«n- 
celarji Naczelnika Państwa, donoszą­
ce o  darze choiągw i powstańczych 
i  1831 r. od niejakit go p Maciańskie- 
go z adnotacją, że wskutek śmierci 
ofiarodawcy chorągwie przeKażą wy­
słannicy kanceiarji. W  kartoteka; h 
muzeum wpisano wobec tego nazwi­
sko p Alacianskiego z adnotacją 
„ś. p.“ .

Również część prasy podała w ia­
domość, jakoby szereg eksDonatuw 
nie był zarejestrowany, ani opisany 
w kręgach  muzeum- wojskow ego - 
Wediug zasięgniętych przez nas in- 
turmaryj wiadomość ta nie odpowia­
dała prawdzie Rozeszły się również 
plotki o rzekomem odkażaniu książek 
ofia 'owanych muzeum, za pomocą 
benzyny.

Obieg kłamliwych płotek w  prasie 
świadczy, iż wprowadzanie opinji 
w błąd nie jest pi iwdopodobnie przy­
padkowe.

Zagadkowy wypadek
A rtys tka  w yp ad ła  

z sam olotu
B IA R R IT Z ,  8.5. W  czas ie  lo tu  

nad p o ło żon ą  w  p ob liżu  B ia r r itz  
w s ią , w yp a d ła  z sam olotu , p row a  
dzon egc  p rz e z  G o rza ło  de la Gan- 
ća ra , z ię c ia  m a rk iza  S o n an o , a r ­
tystka G erm en a  R u cart, pon osząc 
śm ie rć  ns. m iejocu . P o  w y lą d o w a  
niu  lo tn ik  o św ia d czy ł, że  R u ca r t 
w s ta ła  n a g le  zę sw ego  m ie js ca  i 
w yp a d ła , zan im  zd ą ży ł on ją  za­
trzym ać .

P rz y c zy n a  w ypadku  je s t  dotych  
czat- n iezn an a .

W ściekłe w ilk i ,
w  B ułgarii

SOJA, 8.5. Od k lku [n: w
szeregu wiosek w okolicach Burgas 
sieją panikę trzy wściekłe wilki, któ­
re porywają świnie i barany. Przed­
wczoraj, gdy jeden z tych w ilków  po 
jawił się w  wiosce Obzor, wszyscy 
cnłopi w  popłochu ukryli się w  
swych chatach.

Jednemu z chłopów udało się po­
strzelić przez okno wilka wystrzałem 
z fuzji. Po strzale zwierzę padło na 
ziemię i lcżaio bez ruchu. Gdy jed­
nakże kilku chłopów zbliżyło się do 
niego, wilk porwał się z ziemi i po­
kąsał trzech ludzi.

Czy zaprenu m erow ałeś Już

A B C
Nowiny Codzienne!

z w :ązku z za p o w ied z ią  u p ań stw o­
w ie n ia  p ro d u k c ji f sp rzed a ży  b ro ­
ni.

A c zk o lw ie k  sp ra w ozd a n ia  f i ­
nansow e za  k w iec ień  w yk a zu ją , 
że  w p ły w y  skarbu p ań s tw a  w  
k w ie tn iu  w yn io s ły  w ię c e j,  n iż  to 
p re lim in o w a ł b u d że t i w ię c e j,  n iż 
w y n o s iły  w  k w ie tn iu  ub. r., to  j*d  
hak s y tu a c ja  f in a n so w a  je s t  
p rzed n ro tem  baczn e j u w a g i r z ą ­
du i kół p o lity c zn ych . P r e m je r  
S a rra u t od b y ł w c z o ra j d łu ższą  
k o n fe re n c je  z m in . fin an sów ' R eg - 
m erem , gu b ern a to rem  ' Eanku 
F ra n c ji  T a n n e ry m  o ra z  w y żs zy ­
mi u rzędn ikam i m in fin a n sów . 
D z iś  rów n ież  p ro b lem y  fin a n so w e  
b y ły  g łó w n ym  p rzed m io tem  obrad  
ra d y  m in is tró w

O rga n  kó ł f in a n so w y ch  „ I n f o r ­

m a tio n "  w y p o w ia d a  s ię  dziś w  a r ­
tyk u le  w s tęp n ym  p rz ec iw k o  zw^e- 
k a n :u z ro zw ią za n iem  o b ecn e j sy­
tu a c ji p o lity c zn e j. D z ien n ik  mo­
ty w u je  to  tem , że  p rz y  obecnym  
s tan ie  k red y tu  p u b lic zn ego  i p rzy  
obecnem  położen iu  gosD odarczem  
m ogą  n astąp ić  fa k ty , k tó re  w y ­
m a ga łyb y  p o w z ię c ia  don ios łych  
d e cy z ji.  D la te g o  te ż  p o lity k a  f i ­
nansow a, o d ra c za ją ca  d z iś  w s ze l­
k ie  d ecy z je , g łę b ie j s ię ga ją c e , m o­
że okazać  s ię  ry zy k o w n ą  n a w e t w 
tym  w ypadku , je ż e l i  r zą d  . dyspo­
n u je  środkam i, m ogąeem i z a p e w ­
n ić  ob ron ę  fra n k a . Z b y t d łu g ie  
zw lek an ie , zdan iem  d zien n ika ,
m ogłoD y p o s ta w ić  p rzys z tą  izb ę  
w obec  p rob lem ów  n ie zw yk le  tru d ­
nych  do ro zw ią za n ia , a k o sz ty  te ­
go  b łędu  pon ios łaby  ca ła  F ra n c ja .

w ł o s k i e
m isiifestu ią radeść ze zw yc ię s tw a

R Z Y M , 7. 5. W  d ru g im  dn iu  ob­
chodu zw yc ięsk iego  zakończen ia  
w o jn y , od b y ła  s ię  w  R zy m ie  po­
tężn a  m a n ife s ta c ja  k ob ie t ■ w ło ­
skich, k tó re  w  lic zb ie  k ilk u d z ie ­
s ięc iu  ty s ię c y  p rz y b y ły  p rzed  p a ­
ła c  W en eck i. M u sso lin i p ow itan y  
b u rzą  ok lasków , w y g ło s ił  n astę­
p u ją ce  p rz em ó w ien ie :

Jestem  n a p ra w d ę  s zczęś liw y , 
w y ra ża ją c  wam , kob ie tom  R zym u  
i ca ły ch  W ło ch  u czu c ie  m ej g łę ­
b ok ie j sym p a tji. N asze  p io ru n u ­

ją c e  zw y c ię s tw o  za w d z ięc za m y  
b oh a te rs tw u  w aszych  m ężów , b ra ­
c i i syn ów . Z a w d z ię c w m y  j e  r ó w ­
n ie ż  K ob ietom  w łosk im . W łoch y  
fa s zy s to w s k ie  o p a r ły  s ię  o b lę że ­
n iu  gospodarczem u , z o rg a n iz o w a ­
nem u p rz e z  52 p ań stw a . K a żd a  
rod z in a  w y p e łn iła  sw ó j ob o w ią ­
zek, s ta ją c  s ię  tw ie rd z ą  ob ron y  
p rz e c iw  sankc jom . D a ły śc ie  zn a ­
k om ity  d ow ód  k a rn ośc i i  sp e łn i­
ły ś c ie  zadan ia , ja k ie  wam p o w ie ­
rzy łem . O jc zy zn a  w y ra ża  w am  za  
to sw ą  w d z ię c zn o ść .

H i ^ r z f l i d n a n i  c-j a c c w le
Ż3daś$ rządu narodowego

J E R O Z O L IM A , 8 5. N a c ze ln y  
k om ite t a rabsk i p o s ta n o w ił: 1 ) 
kon tyn u ow ać s tra jk . 2 ) n ie  p ła c ić  
poda tków  od  dn. 15 m a ja  i 3 )  po­
m im o os+rzeżen ia  w ysok iego  ko­
m isa rza  b ry ty js k ie g o , p rzyw ó d cy  
arab scy  odbędą o o d ró ż  p ro p a ga n ­
dow ą po w szys tk ich  ośrodkach  

k ra ju .
U ch w a ła  a rab sk iego  kom itetu  

s tra jk ow ego , d o ty czą ca  n iep ła ce ­
n ia  p od a tk ów  o b o w ią zy w a ć  ma, 
dopók i w ładze, b ry ty js k ie  m e zg o ­
dzą s ię na w s trzym a n ie  e m ig ra c ji 
ż yd o w sk ie j do P a le s tyn y , a s tra jk  
trw a ć  ma, dopók i n ie  p rz y ję te  zo 
stan ą p os tu la ty  arabsk ie , w śród  
k tó rych  zn a jd u je  s ię  żąd an ie  usta

n o w ien ia  rządu  n arodow ego .

K A IR ,  8.5'. W c zo ra j 
na żąd an ie  z J e ro zo lim y  w ys ła n o  
sam olotam i w o jsk a  a n g ie lsk ie  dc 
P a le s tyn y , a b y  zapob iec  p r z e w i­
d yw an ym  now ym  rozru ch om  arab  
skim .

Aresztow anie
św ię to kradcy

W  dniu  w c zo ra js zv m  zosta ł za­
trzym a n y  p rzez  p a tro l w y w ia d ó w  
cow , zn an y  z ło d z ie j św tę tok radz- 
ca W a c ła w  K o z ie c zyń sk i, n ig d z ie  
n iem c ldow an y . K o z ie c zy ń sk i hył 
od  dawna p oszu k iw a n y  p rzez  a%- 
dy  za  ro zm a ite  k ra d z ieże .

Warszawska giełda pieniężna
w  drśu 8 m a ja

Dewizy: Holandja 359 ..O; Berlin 
213.45; Bruksela 90.40; Gdańsk sp. 
100.20, k 99.80; Kopenhaga 118.25 
sp. 118 54, k. 117.96; Helsbigtors sp. 
11.67, k. 11.61; Gondyn 26.48 sp. 
26.55, k. 26.41; Mad y . 72.58, sp. 
72.73, k. 72.43; Nowy Jork 5.31%, sp. 
5.33, k. 5.30bi; Nowy JoGc (kabel) 
5.3L i 7/8, sp. 5.33kg, k. 5.3u i 5/3; 
Oslo sp. 133.28, k. 132.62; Paryż
35.01, sp. 85.03, k. 34.94' Prr.ga
22.02, sp. 22.06, k. 21.y8; Sztokholm 
sp. 136.78, k. 136 12; Zurych 172.60, 
,sp. 172.94, k. 172.26; Wiedeń sp.
100.00, k. 99.60, Montreal sp. 5.29li,  
k. 5.26%; Medjolan sp. 42.30, k 
41.80.

W aluty: Belgi belgijskie sp. 90.50, 
90.15; doi. St Zjedi. sp. 5.32, kup 
5.29; doi. kanad. (sp 5.29, k 5.25; 
florery holend. 3o<J.22, k. 358.50; 
franki franc. sp. 35.08 k. 34.92 iranlu 
szwajc. sp. 172.04, k. 172.10; iunty 
ang.eisk.L sp. 26.55, k. 26.59, gulueny 
gdańskie 100.20, k. 99.80; kor. ozecho- 
siuw. sp. 19 40. kup. 19.00, korony nor­
weskie sp. 133 28, kup. 132.30: korony 
szwedzkie 136,78, kup 135.80;^ kry wio 
skie 36.00, k. 34.00; marki fińskie sp. 
11.67 k. 1 ? .45; marki rnerr eckie, sp.' 
14).Ot' k. 14C.8U; pesety bezpańskie 
sp. 63.00, k. 62.00; szylingi austr. sp.
99.00, k. 98,00.

Papiery procentowe: 7 proc. noż. sta 
bilizacyjna 62.25 (odcinki po 500 doi.)
63.00 (o r o t .) ;  3 Droc. poi. ir.west. 
II em 64.75 —  64.50), 4 proc. państw, 
noż. prenijowa dolarowa 48.50; 6 proc. 
poż. dolaiowa 73.50 (w  proc.); 8 p iov. 
L. Z. Komun. Banku gosp. kraj. 91,u0 
(w  proc.), 8 proc. obng. Komun Ban­
ku gosp. sraj. 94.0(1 ( w proc.); 7 oioc. 
L. Ż. Komun. Banku gosp. kraj. P3.25; 
7 pr. oblig. Banku gosp. kra; 8325, 8 
pruc. L. Z Banku rolnego 94.00; 1 
proc. L. Z. Banku rolnego 83.25; 5 i 
pół proc. L. Z Komun. Banku gosp. 
kraj il.uO; 5 i pół prov. oblig. Komun. 
Banku gosp. kraj. 81.00; 8 proc oblig. 
budow.ai.e Danku gosp. kraj. 93.00 , 8 
proc. L. Z. Tow . kreo. przem poi. 
tunt. (100 fu n t) 89 75 (500 funt.)
91.00 —  91,50 (w  proc.); 4 i pól proc. 
L. Z ziemskie serja V  —  43.00 —  
42.75 —  43 00: 4 pói proc. L  Z. 
Pozn. ziemstwa kred. seria K 43 50, 4 
proc L. Z. ziemskie serja V I 36.50 ; 5 
nroc. L. Z Wars awy 53,75 —  54,25; 
5 proc. L. Z W arszawy (1933 r.) 
5? 00 —  52.63 (100 zi.) 52.75 —  53.00: 
5 proc. L. Z. Lodzi (1933 r.) 46.25; 6

proc oblig ni. W arszawy 8 i 9 cm. 
50.00 —  49.25.

Akcje: Bank Polski 102.00 -  101.50
—  101.75; Warsz. T ow . fib i. ćflkjai
29.75 —  29.00 -  30.00; W ęgiel 15.50
—  17.00 —  16.50; Wlpop U-00 —
10.75 —  11.00; ul Klrzejów 6,00 —  
6 25; Ostrowiec 33.00 —  32.50, Stara­
chowice 36.00 —  35,00 — 35.50:, Ha 
berousch 45.UO —  46.00.

Rube! srebrny '..50; 100 kopiejek 
w  bilonie rosyjskim 0,73.

Dla pożyczek państwowych i dewiz 
tendencja u ejednolita, dla listów za­
stawnych przeważnie utrzym_na, dla 
akcji przeważnie mocniejsza. Pożyczki 
doi. w obrotach prywatnych: t  oroc. 
poż. z r. 1925 (D illonowska) 9 5 .50—
94.50, 7 proc. poż. ślaska 70.50 —
70.75 — 71.00 5 proc. renta ziemska 
51.63; 3 proc. poż. prem budowlana 
25.50; 4 proc. prem. inwestycyjna
6-1.50.

GIEŁDA l£  OŻOWA
Notowano za 100 kg. pszenica 

jedn. 23 —  23.50, zbierana 22.50 -23, 
żyto  I st. 14.50— 14.75, I I  st. 14.25—
14.50, owies 1 st. 15.76— 16. I -A  *t.
10— 16.25, I I  st. 15.25— 16.5U. je  a - 
mioń browarny 15.75— 16 , g a t . - IL g i  
15.50— 15.75, l l l - c i  15.2'‘ -1Ł.5C , IV - 
t '  15— ltS.25, groch polny 16—  
V ictorja  83— 32, w yka 25— 24, p e lf-  
sziia 28— 24, seradeie 25.50— 26.50, 
łubin niebieski 9.25— 9.50, żó łty 11.25 
—‘11.75, rzepak zim owy 42.50- -43.50, 
i zenik zin „ „ w  41.50 —42.50, rzenaL 
letn  50— 52.50, rzepin letni 42— 43, 
sierr ie lniane 36--37 50, koniczyn* 
czerwona sur. bez grubej kanianki 
115—150, czerw, o czyst. 97 proc 
155— 165, biała surowa 60— 70, biała 
c czyst. 97 proc. 80— 10u, ma k nie- 
b eski 60— 6i ,  ziemniaki 4— 4.60, m ą­
ka pszenna wyciągową gat. T-szy 
36--38, gat. I A 34— 36, L A  33— 3-.,
I-C 32—33, I D  11 —  32, gat.
11-A 30 -  31. II B 28 —  30 gat.
II-D 25 —  26 II F 24 —  25, Ił O 23—  
24 , pszenn pastewna 16 17, żytnia 
.wyciągów  1” ”  2250 —  23.50, Gat. l*y 
50 proc. 22,50 —  23.50, 65 proc 21.50
—  22.50, II gat. 18 —  18.50, razowr 
18 —  18.50, poślednia 13.50 —  14,50 
otręby psz. grube 12.25 —  12,75, śred.
11.25 —  11.75, miałkie 1125 —  11.75, 
otręby żytnie 11.75 —  12.25, maku­
chy Imane 18 —  18.50, rzepakowe 15
—  15 —  15.50, śrut so jow j 22.50— 2K
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